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ac odnie państwo 
cl1cą stworzyć Anglosasi -w Zagłębiu Ruhry 

Premierzy prowincji otrzymali polecenie zwołania konstytuanty 
Dowódcy trzech zachodnich stref okupacyjnych, generałowie Clay, Ro· 

bertson i Koenig na konferencji we Frankfurcie wydali polecenie 11 premie
rom prowincji zachodnich zwołania konstytuanty najpóźniej do dnia 1 wrześ· 
nia r. b. 

Na posiedzeniu czwartkowym gen. 
Cla_v zapoznał 11 premierów prowincji 
zachodnic;:h Niemiec z zadaniami kon

leceń" londyńskich, przewidujących 
faktyczne oderwanie Zagłębia Ruhry 
od Niemiec. 

stytuanty. 1\-la ona wypracować kon- n-1111-1111-1111 

stytucję pai1stwa zachodnio·niemieckie 
go opartą na istnieniu rządu centralne· 
J?O przy równoczesnym zagwarantowa· 
niu praw poszczególnych krajów. 
Władze okupacyjne zastrzegają so

bie kierownictwo lub przynajmniej 
kontrolę nad handlem zagranicznym 
państwa zachodnio·niemieckiego, kon· 
troię 11ad kopalniami Zagł. Ruhry, od
~;r,kodow~~iami, potencjałem przemy
słu, dem1I1taryzacją Itp. oraz kontrolę 
nad stosowaniem nowej konstytucji. 

Jak donosi agencja ADN z Duessel
dorfu, przewodniczący „Socjalistycznej 
Partii Ludowej" w strefach zachodnicn 
1'1ax Reimann oświadczył, że na nara· 
nzi.e premierów prowincji Trizonii z 
trzema gubernatorami wojskowymi we 
Frankfurcie nad Menem rozpatnona 
:r.ostanle kwe~tla zmiany granic mfę· 
dzy prowfocjami zachodnio-nlemłeckie 
go „państwa" separatystycznego. 

Reimann zakomunikował - konty
nuuje agencja - o istnieniu tajnego 
planu, którego autorami są przewodni 
czący Unii Chrześcijańsko-Demokraty 
cznej w strefie angielskiej Adenauer 
oraz były kanclerz Niemiec Bruennlng, 
zamieszkały w USA. 
Podstawą planu Adenauera·BruennJn 

ga jest utworzenie oddzielnego „pań· 
stwa Zagłębia Ruhry" ze stolicą w 
Duesseltlorfie. 

Niemieckie organa administracyjne 
„państwa ruhrskiego" zostałyby prze· 
kształcone w posłuszne narzędzie an· 
gielsko • amreykańskich oragnów kon· 
roli nad przemysłem węglowym i sta
lowym. 

l IJSA 

Jest zupełnie jasne, podkreśla agen
cja, że wydzielenie obwodu Zagłębia 
Ruhry w oddzielne państwo marionet· 
kowe byłoby logicznym skutkiem „_za· 

Bidault tło Marshalla: - Za tą cenę odstępuję Panu wszystkie prawa 
do mojej Marianny .•• 
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likwidowanie komendantury 
kutkiem wprowadzenia w Berlinie „marki Ctay'a" 

Awantura berlińska 
(Kr.) Niejeden x Cxytelników, cxyła· 

jąc wiadomości o .J<rł'zysie berlińskim. 
o zamiarze AngliktJW opuszczenia Ber· 
lina i o wojowniczych krzykach Ame· 
rykan „Nie opuścimy Berlina za żad· 
ną cenę" - rozkłada bezradnie ręce i 
nie orientuje się, o co tu właściwie 
idzie. 

A sprawa jest w gruncie rzeczy do· 
syć prosta. Anglosasi wpędzili się sa· 
mi w trudną sytuację i nie wiedzą te· 
raz, jak z niej wybrnąć. Jednostronna 
reforma walutowa, przeprowadzona 
w Niemczech zachodnich, zmusiła 
Związek Radziecki do przeprowadza· 
nla również reformy walutowe} w swo 
jej strefie. Aby ochronić walutę stre~ 
fy radzieckiej, marsxałek · Sokołowski 
wprowadził ograniczenia ruchu mię· 
dzy strefami na okres przejściowy. To 
właśnie spowodowało kryzys berliń· 
ski w części miasta, okupowanej przez 
Anglosasów. 

Nie do pomyślenia jest przecież, 
aby w jednym mieście obC>wiązywały 
dwie waluty, w mieśde, które leży cał 
kowkie w strefie radzieckiej. Nie moż 
na również części tego miasta, znajdu· 
ją'cego się w cudzej strefie, włączat 
do systemu gospodarczego Trizonil. 1 

Cóź więc było robić? Rozsądne gloJ 
sy francuskiej i angielskiej prasy a na 
wet większość ministrów rządu bryty!· 
skiego. siara się znaleźć sposób, aby 
wynieść się z Berlina „z zachowaniem 
godności". Bo i ~totnie dalszy pobyt 
Amerykan, Anglików i Francuzów w 
Berlinie nle ma żadnego uzasadnienia 
ani sensu. Obecność ich w Berlini~ o· 
pierała się tylko na zasadzie wspol· 
nej kontorli czterech mocarstw nad 
całymi Niemcami, na zasadzie centr;il· 
nej administracji okupowanych Nie· 
miec, przewidxianej w umowie pocz· 
damskiej. Gdy konferencja londyńska 
złamała tę zasadę i Jednostronnie zde· 
cydowala podział Niemiec - Anglo· 
sasi nie mają oczywiście c?ego SIU· 
kać w Berlinie, który leży w strefie ra· 
dzieckieJ. Prxecieź założyli sobie no· 
wą stolicę we Frankfurcie. . 

Ale Amerykanie 11ie uznają Io !ki. 
Zaczęli wywierać gwałt?wny nctc:isk 
na Bevina, domagając się „zaostria· 
nia" polityki wobec Związku Radtlac• 
kiego. Jednocześnie rozpętano ws:::ie· 
kłą agitację prasowo • radiową pod 
hasłem „Tylko wojna mogłaby zmu1ić 
nas do opusxczenla Berlina". Oczywi· 
ścle jest to Jeszcze Jeden bluff amery 
kańskl, który zdradza jedynie bezsiłę 
i zakłopotanie z p~wodu ślepego za· 
ułka, w jaki sami się wpędzili. 

Z tym wię~szą wyrazistością wystę· 
puje niewątpliwy fakt. że tylko powrót 
do zasad, wskazanych jasno i wvraź· 
~i~ . w Deklaracji Wars7-awskiej, ··1mo· 
zltw1 rozsądne i słuune rozwi<izanle 
k~y:i:~su .ber!lńskiego i całego ?agad· 
oienm N1em1ec. 

Wybory w F nlandn 
c'.eszą sifł duża hekwenc'a 

W pierwszym dniu wyborów w Fin
landii frekwencja była· bardzo duża i 
przekroczyła cyfry z poprzednich wy;, 
borów. 

W dniu wczorajszym ,głosowali pre· 
zydent Pekkala, premeir Passikivi 1 
marsz. von Man nerheim. 
Według konstytucji fińskif'.i wybory 

do cieł ustawodawczych odhywają się 
co trzy lata. 

Wczora\ w Berlinie szef sztabu ra· Po posiedzeniu płk. Kalinin zaprosił nych oświadczył, że rząd USA czeka na 
dzlec:kiego w Niemczech, płk. Kalinin obecnych szefów sztabu zarządów woj· pctwierdzenie stanowiska przez mar· Włoscy soc'~liśc" 
ni specjalnie zwołanym posiedzeniu, skowych na śniadanie. Zaproszenie Z1)· s?ałka Sokołowskiego w sprawie likwi· zą jr.duośc·ą dz'ałan·a ' ,,_, ł d, stało przy jęte. 
osV1

h1NCZY siefom sztabów zarzą -:.w • _., • dacji komendantury międzysojuszniczej KongrE'i; c;ocjallstów włoskich trwają 
wojs"k.awych Francji, Anglii i Stanów Zje Przedstawiciel Stanów Zjednoczo-1 bezpośrednio gen. Clay'owl. cy od kilku dni w Genui przy,iał rezo-
dnoczonych, Iż mlędzysojusznicxa ko· tucje. wyrażającą dażenie eh osiągnię· 
mendanlura w Be1\inie zdaniem sowiec· • · d · d · · · 

::~~.wlad, okupaqJnych prz•••ała ;,,_Franci· a protestui· 8 1 ;~~~~:?J~~ok~~~;:~ymi'1.:~%:':i;;'~ Powodem tego }es\ wprowadxenie j 

~~~~~:!~~ty~~~~:a ':,~~~ ni:Wł!:~~=n~~~ brzeciwko anglosask;ej poi.tyce chaosu w .Beri-inie Lom hardo To,eda110 
chowanie się pr1edstawiclela USA rfa o~ R ząd francuski złożył u rządu brytyj- Francji wobec anglo · amerykańskiej pa na czefq partii f11dowe; Meksyku 
statnim posiedzeniu komendantury. skiego i amerykański.ego jednobrzmią· lltyki ch~1wr w Berlinie oraz za chęć W Meksvku p0 wstafa nowa par1·i;:i 

Płk. Kalinin powiedział dale\, tż mar· ce noty, w których domaga się. aby ża· zaakcentowania, .iż Francja nie. :ipro!:>u-
1 
ludowa, na czelr której stanął Lombar 

szalek Sokołowski upoważnił go do oś dne z zachodnkh mocarstw okupacyj· je w pełni tej polityki. dn ToJedano. 
wiad~zenia, że pr~edsta~iciele radziec- nych nie podejmowało Jednostronnej Noty francuskie maią ponadto na ce ~ i;rogramie pa_ry, leż_v w~łka ~ w?! 
cy więcej w pos1edzemach komendan· „ . . . . . nosc 1 suwerennosc oraz n•ezałeznosc 
tury nie bedą brali udziału. lecz że po- akCJI w berhni~. . lu. z~tarcie w. umy:.łach Fr 31n 17."W oa· 111arodową Meksyku. Program partii 
przednie postcmowienia komendantury} We francuskich kołach politycznych r;1 ~c1 o hp1tulae11 Francji na konfe· rrzewiduje równif'ż walkę 

0 
pokój ; 

uważała dla siebie za wiążące. uważa się te noty xa w raz niepokoju I rencjl londy11skleJ. ' ~rawa dla robotników. 
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F a ł s z y w a droga Tito 
prowadzi Jugosławię do przepaści. - Bratni na„ 
ród jugosłowiański winien zawrócić z lei drogi 

Komunikat Biura Informacyjnego 
w sprawie sytuacji w Komunistycznej 
Partii Jugosławii wywołał silne wraże
nie na sałym świecie. Zgodne i :i:decy
dowane stanowisko z;~jęły w tej spra
wie polskie partie robotnicze. 

.,Głos Ludu" podkre.§la słuszność 
wszystl-ich zarzutów, postawionych Ti
to i jego poplecznikom i konkluduje: 

,.Jeżeli uchwała Biura Informacyjnego 
nle otwony cezu K.P.J., to będzie t'.> znaczy
ło, że stacza się ona w przepaść". 

Omawiając odpowiedź K.P.J. na 
uchwałę Biura, „Głos Ludu" piętnuje 
ją jako gołosłowne zaprzeczenie, utrzy
mane '"' stylu biurokratycznych spro
stowai1 poczym stwierdza: 

czyć. Malo tego: rzymski korespondent 
Reutera, powołując się na kola waty~ 
kańskie stwierdza wręcz: 

„jeżeli Tito będz'e \rwilł w op-one w st9 
sunku do Biura Informacyjnego, t.'l 1110ze 11· 
ctyó na poparc 1e sler katolickich''. 
Oczywiście czyni się to wszystko po 

b, aby umocnić Tita w oporze. Bo wów 

Sceno i ekran 

czas Jugosławia znajdzie się w sytuacji 
bez wyjścia i będzie ją można z łatwo
icią priekształcić w kolonię kapitaliz
mu amerykańskiego. · 

Wierzymy jednak, że dla dobra brat
niego ludu jugosłowiańskiego, spekula
cja ta się nie uda. 

„Joanna z Lotaryngii" 
w Teatrzce Kameralnym w. P„ 

Efektowne dzieje Dziewicy Orle 1ń~!c'e j wy• 
lrn1 zys lane ;uż zo-sta1y w najrozmaitszy spo· 
sób: byly tematem z/ośliwycl1 panf! ?. 10•41 ' ;;un 
klem wyjścia- dla najbardziej rom1n!ycznych 
mi<leriów. 

Trik, teatra-lnie trochę niebezpie=~ny , bo fe 
s1: tych dwóch równolegle loczącv ·~'t s ię akr;;c 
mi: z!aczy reżyser w jed:iq organicz .1a ce.Io~:, 
\\';dz wvniesie uczucie chaosu i roz'1i ;.re. Jea· 
1ckże ' reżyserskie zdolności Er.., 111~ Axera 
r.m: l; nc·1~· tego całkowicie. Dal on peln.~ 1 dos
konale zmontowane widowisko. 

IJ 
RENEK: Kursy przygotowawcze na wyższe 

uczeln' e czyll tzw. kursy ,'zerowe'' są przezna
czone dla tych, którzy z powodu wojny nie 
mogli w odpowiednim ceasie uzyskać matury. 
Szkoła filmowa dla reży;erów istn' eje w Ło
dzi pre:y ul. Targowej 63. 

~ * • 
S. A. B.: Droga Pani! Mając lat 21 Jest Pan! 

dorosłą kobietą, która pow'nna wiedzieć cze
go chce, Jeżeli mężczy,:c:na, o którym Pani pi
sze, interes11je Panią tak bardzo, nie widzimy 
powodów, dlaczego nie m'alaby Pani przyjąć 
zaproszenia swojej znajomej. 

* • • 
STASIA Z PIOTRKOWA: N;e mo&iny 1'0· 

móc Pani niestety realnie, gdyż mieszka Pani 
w innym m'ieśc : e. Przede wszystkim powinna 
Pani, jX)Za tym, co jest obowiązkowo koniecz 
ne do nauczenia się, każdego dnia 'Poświęcić 
godz 'nę soecjalnie na ·przyswojenie sobie pod 
stawowych wiadomości z zakresu gramatyki, ła 
cińskiej i słówek. Po prostu za.cząć samej nau 
kę od początku, a jeśli Pani czegoś nie rozumie 
poprosić koleżankę z wyższej klasy <> wytłu
maczenie. Nie ·opanuje Pani nigdy żadnego 
przedm'otu, jeśli ma Pani luki, nie zna -zasa
dniczvch prawideł, I nie uczy się systematyc:r: 
nie. Oczywiście nie należy spodziewać s'ę re
~ultatów natychmast w ciągu kilku dni, czy ty 
godni, ale na pewno przy usilnej pracy z Pani 
strony z końcem wakacji będzie Pani znała 

,,Dowodem małodusm,~ści, n'e:zystego 
&um·enia kierowników K.P.J. sl\ skargi na .rze 
kome nierówne traktowanie ich part i w B!u 
rze iniorma~yjnym. Czemu w ęc tak obawiali 
się dyskusji autorzy belgraduieg? komunika 
tu, skw-o są tak pewni siebie)" 

·• A „Robotnik" konkluduje: 
r'" .;Biuro łnfomiacyjne, ogła lil]ąc swą re-

Maxwell Anderson w swojej sztil":P. ,,Joan\ 
na z Lotaryngii" pominął tan.ie wi fow~skowe 
ef.,.kty. W paru - świetnych zr.cszt11 ::>bra· 
u·ch - pokawl nam ze sceptyczną :wniq ku· 
lisy „cudu Dziewicy Orleańskiej", a t.::1 to wn1 
kliwie przedstawił nam woTkę, ;ąl<ą .lounnet 
toczy najp ierw z $Obą, n potem z tn.w11•i o 
uznanie prawdy, w jakri sama uwierzyła. l za 
tę też wewnętrzną wiarę, a nie za rmnciq, -
1godnie zresztą z twierdzeniem wi :-;!11 .'! ' story· 
k?w - zginie na stosie Joanna d' Ari;. 

Do walnego sukcesu „Joanny z Lo!aryng•i" i umiała materiał przerobiony w zeszłym roku 
w Teatrze Kameralnym przyczymł:I s!ę Dflff' szkolnym i dalsza nauka pójdzie Pani bard!:o 
ń<>. W$zystkim dynamiczna f wyr1 ,::~t1 or• ' łatwo. 

, , 'l'l'lucje. z.wraca się ty ~amym z aiwl1>m do 
1 członków K.P.J. i tln szero1'ich mas robotn'

czo-chlopsk.ich Jugosławii. Od n eh bowiem 
musi wyjść in'cjatywa walk; ze złem, które 
za911ieździło s 1 ę w kierownictwie eh pill·ti'. 
I dziś, jak w latach wojny, ruch rob'.łtniczy 
ca.tego św'ata śledzić będzie z gorącą, sym
patią walkę mas robotniczych Jugosław ' i 0 
powrót partii na właściwą . d•·"gę rewolueyJ-
11"iJo socja!hmu zawart 0 .go w nieśm ertel
nych naukach Marksa i Len'na. Ani na cbwi 
lę n'~ wątpimy. te z walki tej klasa rob'lt
nic1a bratniej Jugosławii w:vjdz'e zwyc'c:
sko". 

Podobne stanowisko zajmują czoło
we organy partii lewicowych Francji. 
'Anglii, Czechosłowacji. Bułgarii, Włoch 
i wszystkich państw, gdzie tylko uka
zuje się jakieś niezależne pismo lewi
cowe. , 

Prasa marshallowska oczywiście 
skwapliwie wzięła na siebie rolę obroń
cy Tita, tego Tita, któreqo jeszcze wczo 
raj najmocniej atakowała. To nic, że 
wprowadził on mechaniczną kolektywi 
zację wsi, że zbyt pośpiesznie i całko
wicie znacjonalizował handel. Grunt, ł 
że zdradza interesy państw demokra- ! 
tycznych, a można mu wszystko wyba-

H' sztuce swojej „Joanna z Lota.rvn(7ii" po· 
•~rzuje nam Maxwell Anderson f'J. ·ztr w t-:ia
fr1P 

Poszczególne fragmenty wlaś:::iwe/ $Zlnk1 
prtrdstawia nam podczas teatr:il >-:e f rrńb)'. 

przeplata iąc iP dygre!jami reżys~n i uwag n· 
T-J aktorów na temat sztuki, jej ról, 'l przede 
.v~zystk im słu,zności, czy niesl •1ąr.0<1.'! za 
!-;c Il auton. 

. . . „ ' 

l ."l'r.NY EICHLERÓWNY w roli tyl't/01V ·2 j. 
Z pciostnłej obsady q.odzi się Wf-r, :i;mć .C.ta 

r. ia1ow" Daszyńskiego (pełnego u~·inru i dys· 
l•n cji reżysera), dyr. Michała M ·? "nę :kl'1.01lal• 
11eg(I w masce arcybiskupa z Rh~' rr•. ~ 1 Ludwi
ka Tatarskiego (bardzo stylowy G•'arge, de 
1 remouilif ;, Adama Mikolafewskieg"l . /foiin11 
Głu.szkównę oraz Jerzego Duszyńskiego (Alain 
r:Jicrt 'er). 

Os/atnia pr~miera w Ter'frze Kr,meninvm llJ 
jeszcze jeden wielki artystyczny sukces t ej 
sympatyczn~: sceny - je.~zcze ; ~.Ino mx·na 
n,„ ycjo W J'!fJO repertr;qrowvch os,qgn i ęcl :ich 

\,f .T. 
. . . .· ( ~ . 
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W sobotę, dnia 3 lipca 19i8 r<>ku o g1idzlnle 9-ej rano w kościele kate
dralnym św. Stanisława Kostki w 5-tą bolesnl\ r<>cznicę tragicznej śmlerc1 • 

S.tP. 
GENERAŁA BRONI 

W ŁADY.SŁAWA o 
TO~tanle odprawione ur<>C7ysłe nabożeństwo na które społeczeństwo lódz

kle zaprasza 

• : .... ,,., • '. '·. ' . ' „ " . . ~ . ' ) ·-:: . . . . ' . . . 

Zarząd Wojewódzki 
STRONNICTW A PRACY 

w Łodzi 

·- ' • :. ' ,• ' . .~' ~ .... ' •• . „ : :.· ••• \''"7' ·- . 

r„··1a11·ny~„„ .. p„o·z-1·o·m·k'i„„I 
i 

odmładzają cerę ~ 
wiele innych norad. sezonowych 

zawir.ra 
,,Moda i Życie Praktyczne„ 

: Nr f 9 11ąs } 
u•tłłł•ftfUHllllllUU•fłtltlrłtllltllllłt•UłllllłllftltttOltłl•to•••-•UtU„t•llU 

P.Z.P.B. Nr 9 
zatrudnią natychmiast 

Ki • Kslęrw • .ł mat eJ 
l Kontystę Ksl(!gnwn ·c1 maferl11Joweł 
1 ~-\~owego dll \ lęgowo '('/ fltH,ll'&O

weJ 
3 Rachm'strzów 
Prządki 

ucnnnice przędzalni 

Zgloszenl11 ·kierowa.': do Wydziału Peno
nalnego P. Z. P. B. Nr. 9 w Łodzi ut 

;j Łąkowa 23-5 
w 
o 

lodz.ien.na nowPlhn ,.E:rnressu" zgodnie z wolą Twego ojca, ożenić otworzyła ją ł jednym haustem wycłiy 

Prawda 
się z Henryką. lila jej zawartość. 

Początkowo postanowiłam wyje- _ _ 
chać do innego miasta i tam rozp?· 

r · - Czemu jesteś smutny? - spytała Rozstając się z nim Marta nie po· cząć inne życie. Potrafiłabym stę 
M .,..f" J ukryć, tak że nie zdołałbyś mnie od· 

a.L '4 ana. wiedziala mu nic, ale znalazłszy się po 
- Smutny? - uśmieehnąl się sztu- tern w swoim pokoiku, zamyśliła się naleźć 

Ale zrezygnowałam z tego planu. 
cznie. - Nieprawda! - J~tem w do· ~łęboko. Te.raz zrozumiała dlaczego Doszłam do wniosku. że nie po-
skonałym humorze. Janek od pewnęgo czasu jest zgnebio· trafiłabym żyć bez ciebie. Dlatego 

Marta spoglądała nań uważnie. ny i r0ztargniony: nie jest szczęśliwy tei postanowiłam umrzeć. 
Wiedziała, że jest orzybity. Nie mógł przez nią! Nie mogę znaleźć innego wyjścia ... 

znaleźć wyjścia ze ślepego zaułka, w Zawsze kochała s l'Jojego Jan,Qł n:d· Wiem, że trudno ci będzie przebo· 
którym s;ę znaleźli. barclziei bezinterf'c;ov.rna miłością, nie leć moią śmierć. ale jesteś jeszcze 

Marta była ekspedjentką w sklt'!nie. eofaiaca 5fo przed żadną ofiara. Bylą młodv i po pewnym czasie o wszy· 
Jan, synem ambitnęgn 1e1i:?rza. który urzytem z naturv ei:rza1towan::i i to. eo stkim zapomn,isi. 
lnarzył, że jedvnak je~o zrobi - ::;knl1 t!"1:·az wvle~ł~ "'ie w jei rlohr,,,i. ząlco· Gdv list ten dojrlzie do Twoich 
czywszy v.rydział prawny - wielką c-hanei .ar"wie bvło n~"rawrJe szaleń· rat. nie będę iuż żyła. 
karierę. swern. A le ona zrobiJ„bv wszvstko, żegnai . móf naukochańszy, Ży-
Miał on przyjaciela ieszcze z lat hvl"'bv tvllrn <>wojemu Jankowi oszcz~ czę ci dużo szczęścia! 

szkolnych, prezesa S:>rłn . Starv lekarz dzlć Przykrości. Twoja Marta. 
wykombinował, że je'"Ji Jan nżeni się z 7,A'"1 1>c~rrlrn:v:> 1 :> , żę się jui nigdv wlę- Prze<!zytałe list swój kilkakrotnie i 
córką p·rezesa Henrvka. ułatwi mu to ce; nie zoh?.cząl wreszcie wlo7."hi do konertv. które1 
bardzo życie i dlatf'cro n:o.le«:>ł na svn::i. N::i7:::i.iutrz 1"lraco•v13h~ tvlk11 rln ni~f.i=d. ! nie zalepib, Gdv .Ta.nek orzvidzie o 
ażeby, wybier::i.jac żn1v" kierowa! się 'l noto...., 7"'"l"' h""'7." "IE> w'l"ńcilq rlo rtn· i' tlziew.iatei. znaidzie list na stole! 
niP sercem, ale ro:r~ą. rl 1dem. r\111. Tn .,r„,,l„ ,.;.-, c:+,...1, 1 i „~nic:qłB li~t_ Podnim:ła się z kanapv i spojrzała 

Jan był szczerz"' rn ojr.::i nr7•1w1a· · k+'--rv mi::ił bvć jei l!stem już ostat- n:i zeP.'ar. Zbl:żała sie ~od..,ina sió:1ma. 
zany -

0

i nie nosia . .:i";'łr zbvt ~ilnPqo nim. · Nal~żah jak na.jszybcie,i skończyć z 
charakteru, podp""':.>:R<lkowvwał 5ie za· Najdroższy mói J k 1 żyriernl . 
wsze jego woli. T ym razem nie kapl- ą.n u. . Na stole stała butelka z tructmą, 
tulował jednak. Zdaie ~n\'-io 001·•::,trhii.e sn'":iw;. 7.~ . którą rano kupiła w apt~e. 

Przez trzy miesi~ce miedzy nim a muszę !'<'tą.nić. Chodzi 0 'Tw(lla ka· 1 Marfa uśwfadomiła sobie nagle,, że 
0icem je~o tr\}1 ał"l 7::icipt~ w;;i11q. ;i"'rt". . Twoja nrzyszłn.;ćt H_ern:v.ka ma :i::::~lerhvle dw~d7ieścl? lat, że dop!e· 
Vlreszcie nie v.rvtr?.vm"lł pe>wr""cro wi-e· iesi· ."0 1"

1': 1w;,7."'°'"' ~cid1l . .Jei ~' ~lee ro rozporzvna życie. Mnz~ noorze~ 
C7.Ql'U i zwierzvł sie przed Martą zę 

1 

~~1:')7,~ ~'b r1n„< ~,..,· -::ęli~. t-. 1•
1
"' ··· I list. napisać inny i natychmiast wyje-

swo1ch kłopotów. • ~7 1'Y!OI! a vm .'.!: ac oprocz m1 o- ch::ić? . 
- Jest mi cieżko! - ,~restchnął - <=ci?. ,?rzeszkdzałahy~ ~ : tylko w Tak, ale czvmże będzie dla niej źy-

Wiesz jak serde<"'·mie cif> kl'\~ham. "<lf zvciu! _ cle bł-z .Tąnka? 
urzykro mi jest Ż<" Mra.,,ilPrn ;iF> oicu Wiem. Ź"' mn'.e kochas~ i dlatet"to - Ach. po cq tę wszystkie rozterki! 
bo rozumiem, że oic;t-c chce ~vlkc me-· q•,- nię rviPe>r1łP~ ~de mnie. Ale. LeplG>i t11~r-z~ć od razu i nie mvśleć! 

Doktór Walicki miał tego wieczora 
dyżur w Po,gotowiu Ratunkowym. W 
pewnei chwili zaalarmował ~o telefon 
z wiaclornościa.. że przy ulicy Dziel
ne.i 6 jakaś dziewczyna otruła się i że 
należy natychmiast przyjść Jej z po• 
rnoca. 

- Znów jakiś miłosny O.ramaH -
mruczał starv doktór, znalazłszy slę 
w pokoiku denatki. 

Gdv kończv1 już zabiegi rafunltowe 
wzrok ie.l!o padł na leża.CV na stole !Tsl 
PrzeczVts1 adres ,.Jan Walicki" i szyb
k-t" rozerwał kopertę. 

W miare jak czvtał oczy jego zaczEt 
ły zarhonzić łnimł. 

- Biedne dziecko! - szepnął sam 
do c:;tebie. 

Prawie w tej samej cnwili wpadł clo 
nokoiku Janek. .Tuż na i:lole powle· 
dziano mn o wypadku l\farty, bo był 
'">fa cl" .;'ł 1(' trnn. 

- 'N'aidrożi::?.::t! - porwał w objęcia 
dziewczvne. kóra otwr..-rzywszy oczy 
bJ;:i..10 uśrn 1Prh„eła się ~11 niego. 

St.arv doktór położył mu rękę na 
ramienfu. 

- Nic się !"i~ martw, wszvstlro )esf 
iuż dobrze!... Z'ł clwa, tr7V dni twoja 
narzerMn a bedzle zdrow'.!ł ! 

- Moja narzeczona? Wic:c zgaazasz 
się, oirzf", na nasz slub? 

- Tak, synkul Bo zrozumiałem. ze 
szczęście da ci nie kariera. ale Kobietą., 
l{tóra umie tak kocnać jak własnie 
Marta! Dlatej?o przebac7cie m,nie stare· 
ml1 , 7e nie od razu zrozumiałem ta jego dobra! ... Coknlw;ol7 i~clnak bęclzie, rzrk <:e '1<::11>;!" : 1)11 :::iewnvm c;:as•(" I - l"Orr;v~l~fa. 

nigdy od ciebie nic odejdę. ~aPumnisz o mnie i będziesz mógł Sięgnąwszy .szybko po butefeczkę prawdę .. „ 
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PRZYGODY WICKA i WACKA 

SZABERSKI: - Do tego wszystkie
go przeziębiłem się też„. 

WACEK: - Zal mi pana bardzo, że 
pan przez nas cierpi... 

WICEK: - To pokażemy ule! ... 

Kto wygrał? 
Bezpłatna wyciec l·ka 

Ila 3-cł e1yteln'klw „Expressu„ 
Jak wiadomo, ca1kowity dochód z 

Hbawy ogrodowej w· Helenowie prze· 
maczony został na cele kulturalno
ońvfatowe dziewiarzy łódzkich, a m. 
in. na wycieczkę krajoznawczą. 

W 3-dnlowej tej wycieczce na Zl~ 
mle Odzyskane weźmie także udział 
trzech czytelników „Expressu", kt6· 
ny będą mieli okazję bezpłatnie ucze· 
stnłczyc w tej l:mprezłe. Jak bowiem 
zapowiadaliśmy, wszystkie bilet„ wef
śda wzięły udział w losowaniu tych 
tr%ecn ~~cycn nagr6d. 

Po lo~owaniu okazało sł~. te WYimt· 
M padły. 1\& numery: 1121, 4111 ł 
1%207. 

Posiaa'acze tycli bneMw zg?oszj\ ~ 
l:ło wvdziału knlturalno-<>~wiatowego 

'Z;w. Zaw. D11ewinrzy przy ul. Sien
ld,wicza 13, III piętro , celem załatwie 
nfa formalnośd. 
Zdobywcy nagr6d będą mogft ue?:e~I 
ezy~ w wyc!ecz<:e niezależnie od tego. 
e'J!:V wyJtorzysfaTI ]ut urlop. Bę(łfł zwol 
nfeni z pracy na okres trzecn iinł. 

Za handel łańcuszł<owv 
Delegi:i.tura Komisji Specjalne-j w 

~dzi ukarała wczora.f kilku nieuczcl· 
wycl\ kupców wysoklmi grzywnami '.t8 

t. zw. handel łańcuszkowy. 
)ózef Felczerek (Pabianice, ul. Zam 

ltowa 24) ukarany został grzvwna 300 
tvs. złotvcn .• fa.kub Kolanowski f Kry
stian Różycki, wsp.6łwłaśclciele straR"a· 
pnu w Łodzi grzywną 100 tysięcy zło
łycłl. 

Poza fvm za pobf eranf e naCJmler-
1\)'cn cen" ukarano ~yvvnami po 
1~0.000 zł. Helenę Tomaszewska fPa· 
bian.ke. ul. Moniuszki 39). oraz Feliksa 

~lenskłego (Skierniewice, ul. Ga-
łecke~o 2) (i) 

Kierownik buf etu 
obTany za wykroczen•a 

'PT'Zed Sądem Staroscińsklm toczyła 
~ę Wt!zoraj charaktervstvczna sprawa 
przeciwko Wacławowi Adamcowi, kle 

WACEK: - Oto nasza pasieka!.„ 
Miodek, że palce lizać! 

SZABERSKI: - sssik!... 
WICEK: - Rety, . panie Szabruś! 

Pszczoły pan wydmucha!..: 

SZA BERSKI - Psik!... Psik!... I WACEK: - Toś pan narobił! 
WICEK: - Znerwował pszczoły tym SZABERSKI: - Teraz dopiero za· 

kichaniem! Zwiewajmy! panowała równość społeczna! J,esteś· 
WACEK: - Jak pragnę czkawki! my do kompletu! 

Już me jedna kolnęła na fest! WICEK: - śliczny komplet!. .. 

Administr·atorzy - szkodnicy 

rujnowali ·domy 
Zarząd Nieruchomości przeprowadza reorganizacje.·- Zamiast adm!" 

nistrator6w - urzędnicy, zamiast zbiórek - stale opiaty 
Administratorzy domów w Łodzi ile w wynilc:u czego budynki mieszkalne f A tymczasem administratorzy tma la 

pracują. Mało poświęcają czasu I uwa- szybko się nisiaą I miasto ponosi z te- ją wcale nieźle. Są oni zatrudnieni ~n 
gi oddanym pod kh opiekę domom, do go powodu olbrzymie straty. procencie, a ponieważ ostatnio komor
puszczają się karygodnych zaniedbań, Cierpią z tego powodu lokaton:y, bo ne alla lokali użytkowych zostało wydat 
nie pr.zeprowadzają drobnych remontów muszą składać się stale na remonty. nie podniesione, a procent poiosttił 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~- bez zmian - stanowisko adminisłt~tor~ 
Uwaga, kamera I stało się w poszczególnych wypadka~. 11 

F 
prawdziwym ,,złotym runem". 

I• I m p o I s k 1·.. k r a c ,. Specjalna komis Ja, wyłoniona 't rami~ 
f' 'I :;n1!:r~~~o~i•J:~e;Z~Je~tw~~!~~~-,r~; 

. Cztery nowe mmy w atelier łodzkim uchybie6 a nawet wykroczeń -,;e SIT"''1Y 
administratorów, którzy przez swą 1.l'\ 
wolę 

~ tttwonenlu w Filmie Polskim, wlu", dramat psyełiologicmy z czasów 
wzorem zagran&cy, specjalnych zespo- okupacji, według scenarimza Jarosła· 
łów produkcyjnycłi, będących samo- wa Iwaszkiewicza. W rolach głów
dzielnymł wytwórniami w łon!e F. P. nycłi wystąpią Aleksandra Ślaska ł Je 
.-- w atelłer zapanował tłok. rzy Sliwiński. 

Na ul. Łąkowej wre praca. W peł- Drugim filmem będzie „Roblns011 
nym toku prowadzone są obecnie żdję 
cia do filmu „Slepy tor", realizowane- Warszawski", odtwarzający dzieje czło 
go pttez reżysera czeskiego Zemana. wieka, który ukrywa się w rutnach 
Treścią filmu są przeżycia matki, któ- Warszawy od upadku powstania do 

chwili wyzwolenia. ra po powrocie z obozu koncentracyj-
nego znajduje swe dzieclio adoptowa· Kinematografia polslta w rti. po l'H 

ne przez obcych ludzi. Główną role pierwszy po wojnie zademonstnde na 
w tym filmie odtwarza Irena Eichle- międzynarodowych festlvalach filmo· 
równa. wych swój dorobek \V dzied7.inle dłu~o 
Następnym filmem, 1ak1 wejdzi~ w metrażowych filmów fabularnych. 

lipcu do atelier, będzie ,,Skarb", pierw Do Mariańskich Łaźni „Film Polski" 
sza po,;vojenna komedia polska. Treścią wysyła „Ostatni etap" a do Wenecji 
jej są próby zdobycia mieszkania w - „Ulicę graniczną". 
Warszawie. Film „Ulica graniczna" otrzyma row 

W sierpniu rozooczną się zdjęcTa do nież wersję francuską". W Paryżu od
dw6ch dalszych filmów dł~ometrażo- 1 bywa się już t. zw. „dubbing'~ tj. pod· 
wych. Pierwszy to „Dom na pustko· kładanie dialogów na inny ję:i:yk. (k) 

I 

„Ja iestem władza!" 
Smutny epilog brewerii ślusarza 

DOPROWADZILI DOMY DO RUINY. 
Przeciwko t11m administratorom fl)cr1 

się obecnie dochodzenie,po zakońtt"'· 
niu którego sprawy skierowane bęrl::i 
do Komisji Specjalnej ia brak należyte) 
opieki nad majątkiem narodowym. 

Niezależnie od tego Zarząd Nierucho· 
mości postanowił przedsięwziąć rady· 
kałne kroki, celem uchronienia pricd 
zagładą pozostałych budynków. W di1h1 
wczorajszym wszyscy administrator7.y 
w liczbie 269 osób otrzymali wypowi~· 
dzenie pracy. Zamiast nich 1aangaż1l]tJ 
się 11& 
URZĘDNIKÓW· ADMINISTRATOROW, . 

którzy będą na stałej pensji, Jak i innł 
urzędnicy. Poza poborami będą otrzymy 
wali jeszcze· pewną prowizję od zainka 
sowanego komornego. Z dotychczas ta· 
trudnionych przy pracy pozostawi się 
tylko tych administr:·torów, którzy trosl• 
czyli się nie tylko o swe prowiz]e, altt 
takie o budynki. 

rownikowi bu!etu III kl. na stacji Do jednego z mieszkań przy ul. Upewniwszy się. że rzekomy przed· 
stawicie} władzy nic wspólnego z wła· 
dza nie ma, oburzony katar wymie
rzył mu najpierw „byka", potem 
'>chwycił za kołnierz ł doprowadził do 
komisariatu M.O. 

Zarząd Nieruchomości tam1erza wpro 
wadzić Jeszcze jedną doniosłą inowa· 
cję. Dotychczas stosowany Jest iwy~ 
czaj, że w razie konieczności remon,i.I, 
lokatorzy urządzają zbiórkę i pokrywają 
należno~r pół na pół z Zarządem Nieru• 
chomości. System ten jest niewygodny 
dla lokatorów, gdyż muszą jednorato• 
wo wydawać b. poważne nieraz sumy, 
Zamiast teqo projektuje się wprowadze 
nie pewnych stałych, 

Łódź-Fabtyczna. Odyńca 10 ktoś energicznie zakołatał. 
Podczas \ontroli dokonane] w anlu Właściciel lokalu pośpieszył otwonvć 

2R czerwca ~wierdzono. że w bufecie Na progu stał jakiś mężczyzna. To
majduje się '11\ięso pcchodzace z nlele- nem nie znoszącym sprzeciwu oświad 
galnego uboju. Część mi~sa rnusia- czył: 
no zniszczvć, ~ztę skierowano do - Pan sf~ wyle~itvmuie. Jestem 
,.tanie.i Jatki". pn.edstawldelem władz. Popros7e " Tam się okazało, Ż(" iest to Zenon 
Kierownik bufetu \\lŻ bvł ukarany za dowód osobisty, także samo śwl::i.JP WiC'hrowski, z zawodu ślusarz. zamłesz 

łe~o rodzaju wvkrnr7.<>ni~. Obecnie. ~ ctwo kontratyfus<l\'11e. tudzież mentr:v 
1 
'rnły przy ul. Pabianickiej 126. Wizy-

mlPnono mu 30.000 71. grzywny (i) kłe urodzenia I chrztu... ~fa na ul. Odyńca 10 nie była pierw-

przydz.lał noko•1 Przyb~sz z. miejsca w:i:bud~ił !'o"':a7 ( ;za. Przedtem zdążył już odwiedzić 
ne pode1rzenta, tym bardzleJ, ze Jak ~zereg innych mieszkań, których wła-

• h zeznawał potem lokator „kwtal się na . . . • . • · hezpośredn·o w e\t\aeh ~ ' b ł t kn. t „ śc1c1eJ1 sum1enn1e wylegitymował, nfe nogacn y mocno ryn 1ę y . . . 

NIEWIELKICH DODATKÓW MIESIĘCZ· 
NYCH DO CZYNSZU KOMORNIAN!:GO 

za ,lOSzczególne ~wiadczenia. lal< WY• 
wóz śmieci I fekalii, oświetlenie kla!Qk 
schodowych, zużycie prądu do moto· 
rów itd. 

Dodatkowe opłaty mają b:vc J'rM'lra.
sywne: im tcto~ zaimuje wiecei izb. tvm 
wlększe będzie ponosił ~wladczenia. 

Dyrekcja Hoteli Miejskicn w Łod:i:i - Znakiem tego pan jest z władz~' szc.1zędząc Im obelg I ordynarnych wy· 
podaje do wiado.mo~d. że z dniem l lip hę? _ zapvtał lokator pr:i:vbyłe<YO. zw sk. Uważamy, ie do czasu uregulow:Jnfa 

h w~·sokoścl komornego drogą dekretu, 
ca rb. przydział pokojów - w związku - Ma się rozumieć. Nie marud<: Wczoraj WiclirowskJ oapowiadał bv•nbv to nalleDS7.e rozwlazanle tr..i'io~j 
z likwidacj~ referatn k w att=>r:inlmweJ!o pan. tylko w try. mlJ?a d:nvaj .do!rn 

1 
nr7ed Sądem Starnścińskłm I 7.osłał sprawy rentowno~ci domów lódzJtl-.'1. 

- ndbvwa~ sie bedzie bezPosrednlo vt \ me~t:v, bo musze Jt>SZ(-7,e o~leclec· lik11 ,k:u~any _na t. tydzień be~rlędnego Por.woli to bowiem zabetpleeryć wt~le 
!iotelacłi; torow w całej kamienicy ... · · aresztu. (5) budvT!ków przed dalsza ruiną. (.s) 
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;m_etr.~,; węża~ 
· Hl lilllkil ••si.ale zrezy1nowat z kupna olbrzymiego pylona. -

. Iły '11i dr111a derawa jest w błogosławionym stagie 

Pł09enka o Wuju Samie była Jedyną e treśd 
poUty'cmeJ, 8płew&nl\ pnez W-dał Wacka na 
nledzłełnej ziabawle. 

Wyrata ona dObłtnl.e poglJłd szarego cz19'wie 
ka, pogląd każdego z Dili, prócz zaślepl.Ołlych 
c:i:y przekup'onych - na dobroozynnit dzłałal
notlć czułego „wujasi;ka 1 Ameryki". 

Splewamy Ją na populuq melodię: „W po 
elwa Jewt tłok ... " 

Tu węgiel i sól, 
Tam nafta wśród pól, 
Bogactwa zachodu warte; 
Więc rzecze wuj Sam: 
„Opiekę wam dam 
I swoją wystawię wartę! 
Nakarmię was wnet, 
71/fe będzie już bied, 
Nabierzcież więc raz otuchy, 
Opłaci aię trud, 
Pieniędzy mam wbr6d, 
Koninę, konserwy, ciucl1y". 

REFRAIN: 
Pomoc wam dam, 
Dolarów sypnę kopy, 
4 w zamian przysługi, 
Zażądam za długi 
Połowy Europy! 

Na . czuły ten ton, 
Ze wszystkich fuż atron 
Sypneły się odpowiedzi: 
„- Twa pomoc to kant, 
Dość mamy ;uż grand, 
Wolimy w spokoiu siedzieć. 
Na próżno więc łgasz, 
te wielką chęć masz, 
Że cl się z pomocą śpfeizy„. , 
Pomagasz - tak, tak, 
Nieiblty to /akt, 
Pomagasz, lec:z 1

- czwarte/ Rzeszy/" 
REF RAT N: 
Nie chcemy nic, 
że buja.si, to rzecz prosta! 
Zabieraj więc 11tary 
Swe ciuchy, dolary, 
A nas tu w spokoiu zostawi 

Metr jest miarą powszechnie używaną· się wyjątkową długością. Za kilka me· 
z którą spotykamy się na każdym kro- trów tego okazu trzebaby było zapła
ku, chociażby kupując materiał na cić więc zawrotną sumę, jaką łódzkie 
ubranie, sukienkę, czy pościel. Nie wie ZOO nie dysponuje. 
dzieliśmy jednak dotąd, że na metry Zrezygnowano więc z tej transakcji. 
kupuje się nie tylko wszelkiego ro· Zaczekamy, może ogród zoologiczny w 
dzaju tekstylia, ale takie ••• okazy lwia Antwerpii urządzi posezonową wyprze 
ta zwierzęcego! dai resztek I można będzie okazyjnie 

nabyć parę centymetrów pytona. W 
ZOO łódzkie zwróciło się ostatnio do najgorszym wypadku przyda się to na 

śłynnego ogrodu zoologicznego w Ant- cele kulinarne, bo smakosze bardzo so 
werpii z propozycją nabycia węża· bie cenią potra"" z tego gatąnku wę 
pytona, strusia, flamingów, lamy I fn· • za.„ 
nych przedstawłcieU egzotycznej fau· • * • 
llY· Niestety musieliśmy zrezygnować 

Antwerpia zawiadomiła, że zwierzę- także z nabycia innych okazów. Struś 
ta te posiada i jednocześnie podano ce· bowiem koszti1je aż 22.500 franków, 
n;/ we frankach belgijskich. Łatwo flamingi sprzedaje się tylko w ilości 
można wyobrazić sobie zdumienie, najmniej 10 sztuk po 3. 750 frankó'ł' 
jakie zapanowało w dyrekcji ZOO, sztuka, za lamę zażądano 16.000 fran· 
gdy w nadesłanym prospekcie przeczy ków, za małpy „rezus" po 1.500, za 
tano, że „metr pytona kosztuje 1°000 l papugę zieloną 1.200 franków. 
franków!" Zwierzęta miały być dostarczone 

Pyton jest wężem odznaczającym samolotem loco Bruksela, przy czym 

Arc_y~at - Walter Plller 
skazany na karę •mierci 

Siedzi na lawie oskarżonych w Są· tych zbrodniczych organizacji, gdyż -
dzie Okręgowym człowiek czterdzie· jak się tłumaczy - obowiązY'Nał go 
stoparoletni, o twarzy „poczciwca", wy rozkaz. Z rozkazu też współdz:ałał w 
glądający tak niewinnie, jak niewinnie zabijaniu Żydów przymusowo zatrud
bnmią nazwy zbrodniczych organlza- nionych przy zacieraniu śladów zbrod· 
cji, których był członkiem ł z ~tóryml ni. Chodziło o to, żeby żaden świadek 
współdziałał podczas inwazji httlerow· nie został przy życiu. Chorych, kt6-
skiej w Polsce. rzy nie podołali tym pracom, też zabl-

WaJter Pitler, o twarzy pociągłej, stą jano a on - Płller zabił trzech cho· 
lowych oczach', VI' kt6rych czai się rych Żydów. Wreszcie ?rzyznaje s!ę, 
strach, czeka na wyrok sprawiedllwo· że podczas sprawowania _ przez n1e
śei, który ni~bawem ma zapaść za cały go funkcji zastępcy komendanta 
szereg dokonanycłi przez niego zbro- obozu stracen w Chełmnie - w 1944 
Cłnf. r. zgładzono kilkanaścłe tysięcy Zy-

Nie zapiera się fen. OpowfaCła Sądo· dów. . . • : . . • _ 
wt że ta nlewnnie dla naszego ucha Przewód sądowy t zeznan·a . sw1a.d. 
br'.zmiąca · Einsatzkommantlo" miała kow potwierdziły w całej rozc~ągłoscl 
za za.danie ;.rze.jmowanłe od słYtłnej V I zarzuty, objęte aktem oskarżenia. . 
Kolumny dzfalaczy potltycznycti ł Oskarżyciel publiczny, prok B!o· 

· k il · · „ wymiar e7!1onk6w Związku Zadiodnłego, ,ot- nows 1 wnos o narvryzsz., . • . _ 
niej zabijanych, a „Wetterkommando" · kary, gdyż tylko taki Jest przewtdzla 
ba~ierała śl~d:v zbfodni woiennycli, sto ny za tego rodz~ju prz~stępstwo. dzł 

0 sowanyeh wobec polskiej ludnoścł cy· Sąd pod przewodn•rhvem ~e eg 
_Jl ; ' ·Walewskiego skazał „ Waltt'!ra Piltera ~ne> I · 1 

Piller przyznaje się, ze nalefał (l() na kare śmierci. (p) ' 

wały tam: Władka i Zośka. Ale Zośka 
1 umarła na J?ruźlicę, Władka musiała 

191) uciekać do Generalnej Gubernii, prze· 

I 
to na miejsce ich postanowiliśmy zwer 
bować He>lenę Ołęcką. 

Pani wie, jak się sko~czyły P1:.ó: 
by iakie w celu pozyskan1a OłęckleJ 

' · · Olb k" Nie Przedsiewział Zbi!!Tl 1ew rzyc 1. 
. . - t• 1 ię wracam więc do tycn tema ow, a e s . 

ZOO belgijskie zawiadamia, że w prze " 
liczenJu na dolary kurs wynosi 43 
franki - 1 .dolar. 

Nie mamy jeszcze tyle dewiz, aby~"" 
my mogli nimi szafować. Poniewaz 
zaś ZOO belgijskie na zamian~ zwie· 
rząt nie chce pójść - wysłaliśmy odJ 
powiedź odmowną. 

"' • * ZOO łódzkie powiększa się „ własny'" 
mi siłami". Ostatnio przyszły na
świat: dzika lama „guanaco", biały da 
niel oraz wiele ptactwa. Sępiatko, 
które wylęgło sie przed kilku miesiąca 
mi roz~ij-a się bardzo dobrze. Jest 
już tak duże, jak jego rodzice. 

Nieclłu~o 0grodowi zooloiticznemu 
przybedzie jeszcze jeden :zadki • ok~. 
Pani dromaderowa spodziewa ste po· 
tomka. Rozwiązanie ma nastąoić w 
sierpniu. Okres ciąży u dromaderów 
trwa od t 1 do 13 miesięcv. Nara7.le 
pani dromaiłerowa ]est w fafalnvm hu 
morze. Całą zlość za swą zdeformo· 
wana figurę wylewa na swvm mał:ion· 
ku, którego bez przerwy kopie i gry: 
zie.„ 

• * • 
Ostatnio ZOO łódzkie olfrvło sie ża• 

łoba. Zmarł beniaminek .ogrodu -
małe strusiątko, które jako nierwsze 
na świecie wylęgło się sztucznie w in~ 
kuhatone. · 

Donosiliśmv już, ze strusiatKo zapa• 
dło na artretv~m. Otoczono ie .iak nal 
troskliwsza opieką. Ptz'1 łóżeczku je-
rto czuwały asv świata Jek:m;~iego.: 
W\ed"La \ n.au\.:.a n\e uotrafiłv i~dna'IC 
uchronić !<•rusia od śmf ercl. Nabavvll 
słę zapałe"la płuc ł zakończył swe 11łe· 
dłm~ie życie. . 

Teraz wvpcnany '.lcfobJ szabinet ay· 
rektora. Pierwszv struś, który wyl'.lgł 
się sztucznie w inkubatorze.„ (o} 

Nino •• H Ef_" 
OZTS aFEMTERAI , 
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ny i gestapo doszłoby szybko po nltce 
do kłębka! Nie, rnvśmy działali bar· 
dziej ostrożnie, że tak 'Powiem oar.a~l~j 
wyrafinowanie. Myśmy unieszkodl1• 
wiali swnich wrogów nie tvlko trucizną 
ale przede wszystl{m t:iakcylaml cno• 
rób zakaźnych. 

- Acn, tak! - rozumiem. 

- W Warszawie istnieje soecialne la 
streszczam. ooratorium produleujące rożne zjaalf• 

- Nasz wvh6r padł z '!CoJei na pa-

Nie bardzo orientuję się w całej słuchać a powiem pani wszystko otwlU' 
sytuacji... Już swego cza~u zaapliko- cie. 

nlit. Po1ecił n~m panlii Marek 'Rierula.. we bakterie, $t6re potem przenosił 
K nasz łącznik '1 szczelnie zakorliowa• przyjaciel jei oica, poparł f!O urow· 

ski. którv od d:iwna foź obserwował nycn próbówka.eh i odd:iwał je nam (fo 
pania. 'Przviawsźv ia do 5:woje1?0 1tro- dyspo7,vcji ... Tym soosobem wywołaliś" 
na niP odrazn wta1emniczvli~mv panla my rok temu małą f!pidemie tyfusu 

waliśmy coś kapitanowi Wandererowi, Ołówek jego wykonał znów kilka 
ażeby go unieszkodliwić: a Wande· automatyczn,ch ruchów. Na papierze 
rer żyje w dalszym ciągu i zdaje się. pozostało kilka mikroskopijnych pun· 
że ma się nieźle. kcików niby jakie§ · drobne bakcyle, 
Pułkownik uśmiechnął się kącikami oglądane przez mikroskop. 

ust. - Nasza: Organizacja - objaśnił 
- Nie życzę nikomu, żeby czuł się szef - objęła zasięgiem swojej dzla· 

tak dobrze, jak w tej chwili kapitan łalnośq również i dancing-bar „Erika". 
Wandererl Przecież ten człowiek nosi Za zabicie jednego Niemca, gestapo 
,iuż w sobie zarodek ciężkiej choroby, rozstrzeliwuje stu Polaków. Ponieważ 
toczącej cały jego organizm! jednak były powody, dla których od 

- Pan, panle pułkowniku, mówi czasu do czasu musieliśmy się pozby· 
~·ciąż do mnie niejasno. I w dalszym wać ludzi nam niewygodnych, ażeby 
ciągu nic nie rozumiem! nie zwracać podejrzenia, zamiast po 
_ Moment wahania i pułkownik stał prostu tak, jak praktykuje się w Gu· 

się zupełnie szczery. bernii strzelić im w łeb, wykańczaliś-
Zrozumiałem, że pani należy do\ rny ich hardziej <lvskretnie w dancin~

tych ludzi, wobec których nie na1eżv harze .. Erika". Prócz Wirka. Mleżące
być zanadto tajemniczym. Proszę po· go już od dawna do konspirac;ji, praco· 

w n::1ibardziPi intymne sekrety dan· brzusznego w pułku niemieckim garni• 
rinq-bat'11 •• Erika". Zazna~zvllśmy tvl .ozującym w Łodzi i oozbvliśmy się paru 
ko.· że od czasu. ao czasu będzie naf'i niebezoiecznycn osobników. 
m11siala wska1anym przez nas ~o~· - A między innym; GuttK"ego? 
.... ;..,,.,, ooi::tarczvć ...... no, iakbv to wvra· 

1 • dl t h - Tak, Guttkego sprzatnelismv „ić? snrPoarow:me specja nle .a n c . 
ł r6wnież! Był to bardzo ch:vtry konfl-

'"'„7~Z Wirka ied7...en a... dent gestapo, który za swoja działal-
iforozumiala sle on raZit o rn C'h~~ ność na terenie Generalnej Gubernii 

~7i! - orzerwała mu Wieśka - <:!,A-17.I- został skazany przez PndziPmną Orga· 
hm iednak. źe przeciwników naszv ·h nizację na śmierć. Guttke. dowie• 
mmwać bed.ziemy ~a pomocą truciznv. dziawszy się -0 tym uciekł z Warszawv. 

Znów kilh poc:1mięć ołów1'°" ; - .;-i ale nie minęła ~o kara. Poznał go G v1 
uśmlei::7ek pułkownlka. hrzycki. a w~~knńc?vł Wirek. 

- To byłaby zhvt niehp~·: .„., ~ - Mówiono, że Guttke zmarł wsk<ł 
sprawa! Sekcia lekarska dow :„ .. -n„~ . " tek zatrucia trychiną! 
niezbicie, że denat padJ ofiara truclz I 1 {!). c. ·n.J 
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;~~~I~~:~~~i~;~EID bijamy do półmetka 
~~~~ ~d~;~~~;} ~~le~~Km~asi~t

0~!~!;i Ha bliższe spot1<an:a Igi p!łkarskie;. - W Łodzi mecz. Rymer ...;.. ŁKS. - Niewesołe 
~~~~eg! z:a~~iia1:0;:~1p0~:!~~i ey~ei ~oroskopy. - P. Otto ob :ął tret1:n1 i p łkarzy ŁKS.-Zawodnikom należy s.ę odpoczynek 
chwili waży Sł kg„ a wiemy jak trudno w tych • k b' • 
kategoriach jest zdusić wagę i c• wamleJsze Przedostatni termin pierwszej rundy 1orio przełożenie tych zawodów n3 śro- n:i teri zaobserwowany bra ciTI 1cj1 b 
utrzymać ją. rozgrywek ligowych to niedziela 4-go dę 7 lipca. zawodników, czy też tą kwestią 2aJ:i1le 
NIEWADZIŁ równiet zgJ."slł s'ę z proś~4 ° l~pca. W dni~ tym kale~darzyk przewi- W Łodzi gra ŁKS Z Rymerem. Cie!:a· s:ę zarząd klubu. Sytuacja jest m~cno 

ndzielen-e m.n rwolnien?a i śladem Stasiaka auje spotkania następujących par: v.e, czy tym razem, po szeregu d:izna- ni""r·ewna i najwyższy czas :?:abtac si~ 
zamierza wstap'ć d'l lódddelJo ZRYWU. Nie ""'r d fik 
wiemy czy NIEWADZIŁ otrr.ym~ zwoln'<mle, Garbarnia - AKS. Cracovia - Polo· riych niepowodzeń piłkarze ŁKS·:.i zda· so~idnie do pracy, Jeśli nap!a"! ę p1 a 
ay też skreślenie, w każdym razie nbytek te: nia (8), legia - Widzew, Warta - Po· będą się na tyle ambicji, żeby wywc.1- rze ŁKS chcą nadal nazywac Się ~łłka• 
gil zawodnika nie będzi~ dla ŁKS_ stratą, gdyz lonia (W), LKS - Rymer, Ruch - Wi· czye dwa cenne punkty. rzami drużyny ligowej. 
od S?;eregu m!~Jęq N\ewad'l ł nie tika?ywał 1 • T • ZZK z k . d t d . t . LKS . awo 
s\ę w ringu. Pnysd-ość p?&aże, czy ZRYW bę- s a 1 arnov1a - • az ym ygo niem sy uac1a . Mówi się wiele o przemęcze:-11u z 
d%le m'ał z tego nabył.ku pociechę. Dzisiaj Nie N;e wszystkie jednak spotkani:i te stale się groźniejsza, a moiliwośc1 dników. Słusznie, bowiem kalendarzy,k 
wadził waży p<>nad 100 kg. rozegrają się w niedzielę, bowiem nie~ spadku z ligi coraz realniejsze. Jeszcze jesł tak przeładowany wszelkiego ro-

• kt~re z. nich kluby, zainter~s?wane ~QO~ jedna, dwie porażki, zwłaszcza n:i wła- dzaju zawodami, że trzeba mieć, xaiste 
Przym• Oi V odnoczyneA dzily Si~ prz.esunąc na dzt~n "."czesn1ej snym boisku i los piłkarzy łódzkich mo1 końskie siły, ażeby temu sp!osta=. Po~ 

. k a Wydział Gier PZPN zgodził się na t:>. że być przesądzony. W tej cię~~iej chwi dobno PZPN nosi się z mysią v..-prowa:J 
lila ł ttr61ł flłf1Yff8 ae1C lfHZ '"'·I Warta zaproponowała warszaw;l(ej li ŁKS zwrócił si_ę ponownie oo swego dlenia' po 11-tym lipca przymusowe) 

Na wa~nym zeb~imiu Polsk_1egJ. Zw. · Pol~nii mecz."." sobotę, a tę sa'Tią pr ~po byłego piłkarza, p. Otto, powierzai1c przerwy dwu, tub naw.::t trzrt1go~nio• 
F-o!<sers\<1ego powzięto decyz1ę, 3z8t'Y zycJ~ Cracov11 zaakceptowała Polonia z mu treningi drużyn. Niewątpliwie p. Otto wej. ażeby dać wresz.c1e zawod1.i<.om 
pięscial'l', który priegra walk.ę ~r:e"'. !'·~· Bytom!a. Wprawdzie w sobotę m·ał 3ię jest zdolnym trenerem ~potrafi zcz:ał'1ć możność odpoczynku przed rozpoczę· 
obowiązkowo odpoczywał 4 tygotinie. odb~rć w Krakowie mecz Cracovia - w~ele, ale musi też mleć chętn;rci'I ue;z. ciem drugiej kolejki spotkań miwz:ow· 

Uchwala ta jest przejawem troski 3 ZZK, ale i tutaj za obopólną zgodą usta n:ów. Czy .znajdzie on jednak leica~stwo skich. · 

zdrow:e zaw~i~a i za wa;i:cą n:. w R . Projekt ten należałooy b~Z'·~:glę":lnie 
Czech~słowaCJI )UZ dawno j~S· S 1 0::-~wa uch ko owy ws Ir z y ma ny ?:ealizować, co więcej pow1nmsmv łil_'Z 
na. Ka~da poraz_k~ przez no;c:aut .wp ~Y: 1 wreszcie skończyć z tą ek~!oatacJą fili 
wana jest V: ks1ązecz~e Z?Wo>:.b :z~} 1 · kliny ligowych i wprowa~z1c nil • WT.lJr 

w ten sposob kontr_o1uie się cz_as o le· I w Łodzi na licach trasy Tour de Pologne iagraniczny przerwę 1etnią m~yti~uJąc 
z.naczony bokserowi na przym:;„;:iwy o~ I rozgrywki ligowe w ten sposób, azeby 
poczynek. . . . ' Starostwo Grodzkie śródmiejsko· Łódzkie - Oddział Ruchu Drogowego pierwszą kolejkę spotkań rozgrywać na 

To .samo. będz.ie obec;me Jbow1ąu-l podaje do wiadomości, iż - w związku z wyścigiem kolarskim „Do· jesieni, drugą natomiast w roku nastę· 
wa.la.' na ringach~ po\sk1c.h, o·zez ce; I okoła Polski" - pi1ym na wiosnę. . _ 
~n1~niemy b~zmyslnego. n1e~ledy rozb1~ l w sobotę, dnia 3 lipca rb. ·w godżinach od 16,30 do 18.00 Miesiąc lub nawet dwa mies;ące oa~ 
1~n1a bok ro1:Y i wy~anczania Ich gwo-, ruch kołowy (z wyjątkiem tramwajów) zostaje wstrzymany na całej długośd poczynku letniego należą się piłkarto. rn. 
h IaSP..okojon1a ambicji klubowych. ul. Rudzkiej, ul. Pabianickiej - od ul. Rudzkiej do Placu Niepodległości, na Przecież nikt .nie jest w stanie _Jak '~~ 

~ Jub;łeusz RKS UR (Łódź) całej długości ul. Plotrkowskiej, ul. M. Nowotki - od Placu Wolności do ul. długi kopa~ piłkę, ;itr~ymywać k"!ldycJę 
rn Stycznia i ul. 19 Stycznia i całkow1c1e oddac się sportowi, Jeslt 

• Błyska w· cun \utnie i ,„ He!Ho 'łłi& · oraz w nicdzieię, dnia 4 lipca rb. w godzinach od 8.00 do 9.00- chce być amatorem. Nie wymagaj':lY, od 
na ul. Piotrkowskiej .,-od ul. Daszyńskiego do Placu Wolności, ul. M. Nowotki graczy zbyt wiele i nie róbmy z nich z~ 
- od Placu Wolności do ul. Wierzbowej, ·ul. Wierzbowej - od ul. M. No· wodowców, zwłaszcza jeśli stoimy na 
wotki do ul. Źródłowej, na całej długości ul. Spornej, ul. Wojska Polskiego straży amatorstwa i ma!11y zamiar t~ 
- od ul. Spornej do ul. Strykowskiej i na całej długości ul. Strykowskiej. amatorstwa przestrzegac. ~· 
n-111-111-1111-1111-1111-n1-1111-11n-m1-1111-111-1111-11n-1111-1111-1111-111-111111:1111111111-1111-u11-1111~ 

'\V n'edzielę dola 4 Jłpca rb. na Stad'onie 
Sportowy,m w Helenowie od gi)dz. 14-ej, r<npo I 
cznie sl1< 'Blyskawiczny Siódemkowy Turn'eJ 
P11k.arskJ o puchar Prezesa RKS TUR ob wice 
pre1tydenta m. Łodzi Stanisława DunlakJ. 

Tum lei powyższy został zorganhowany w ra 
roa1lh UroC"l.ys\ości Jubileuszowych z okazji 
20-IE.·da lstn'enia Robotn1czego Klubu Sport'l
wego TUR w Łodzi J zgromadził 16 zespołów 
piłkarskich: 

KS. Chemlana- Pabjanice. KS. Czyn -
Łódź, Z.S. Gward'a - Łódź, ZRKS. Gwiazda -
Łódź, ŁKS - Łódź, KS. Łodzianb - Łódi, 
KS. OM TUR - Łódź, N. Zł.-otno, RKS. Płomień 

Deszcz przesz~odzil ko arzom 
Dis~aj w H !enow:e dokończenie wyśc!gów i rewanż Kupczak - 8ek 

- Łódź. KS. Rl!5ursa - Łódź, KS. Siódemka- Fatalna pogoda daje się coraz m:i:· 
Łódź, KS. TramwaJan - Łódź, RKS TUR-Choj niej sportowcom we znaki. Wciąż leje 
ny - Łódź. RKS TUR - Łódź, RTS. Widzew jak z cebra, więc jak W organ;zować za 
- Łódź, KS. Zjednoczone - Łódź, KSZZK. - wody? śmielsi ryzykuj·ą i... płacą za :o. 
Ł~ • . 

Turniej rozegrany zostanie na następujących Zapłacił za to wczoraj i ŁKS, który 11-
zasadach~ cząc, że może wreszcie dość tego ::1e-

Drui3'.'lla skł'lda się _z sledmlu zawodn"ków. szczu, zorganizował wyścigi kolarsi<ie. 
Wym~ana zawodnikow w czasie gry niedo· Al /" ł · C ł d · • · k • h 

pus.zcxalna, za wy}1!,tkiem bramkarza. I e pr!f!.. /~zy Slę. a Y Z/~n _Ja OS .._,y-
Czas gry 2X10 miunt z przerwą t-no m'nut'l I ło mozl1w1e, lecz czym bl1zei godnny 

wą na ~•anę botsk. rozpoczęcia wyścigów, tym bardzi9j nle 
W razie remisu, następuje 10-cio minutowa bo zasnuwało się ciężkimi chmurami, aż 

doJrrrrv1ka. ł 1 130 . t) ·adna j wreszcie zaczął siączyć drobniutki cte-
eze 1 w ącznym czas e m nu z k p . b · , •6• 

'/. :łrr.żyn nie uzyska zwycięstwa. 10 0 dalszym 

1 

sz.czy . ro owano mimo to, ale w< .-
s\al'{:le, decyduje losowanie. ce tor błyszczał już jak szkło, i Jazda 

K:>mitet Organizacyjny Uroczystości Jub'Ieu stawała się coraz bardziej niebezpie· 

czna. Nie było rady - po puszcze 1i.11 
kilku przedbiegów trzeba llyło przer
"'lcć zawody. 

Jakikolw;ek większy wysiłek ze stro
ny zawodników i nawiązanie walki w 
tych warunkach było nie do poiT!yśle
nia. Nawet gdyby zdecydowana się na 
kontynuowanie wyścigów prze.szłyby 
one bez wrażenia. A przecież głÓ'N11yrn 
magnesem, który ściągnął kilk~ ty3ię:::y 
widzbw do Helenowa była zapowiedź 
rewanżu Bek ·· Kupczak, po mist~zost· 
wach torowych Polski. Kupczak nie uchy 
lił się od tego I zjawił się w Łodzi, a 
wraz z nim Musiał, Janik, Grynkiewicz z 

SZOW'f<:h RKS TUR w Łodzi, podaje do ogólnej j 

fi:~i~::en:r~~~!~ne2r~:~~:ia1~4:a::~: IŁ o· dz· w 1· ta 'o u r de po I o g n e 
W niedzi1.1\ę dnia 4 lipca rb. odbędlł się I 

wszystkie lm.\)rezy sportowe, przewldz'ane pro • • • • 
gtamem, (za wyjątkiem zawodów lekkoatlety~ p. bhcznosc winna zachować wzorowy porządek 

zamiejscowych, Sałyga, Boruc.z, Forysiń 
ski i inni z miejscowych kolarzy. 

Program rozpoczęto przedbiegarni 
sprinterowskimi, ale zdołano rozegrać 
ich zaledwie cztery. Organizatorzy opóz 
nili imprezę o pół godziny. licząc na po 
prawę pogody, lecz z każdą minutą, sy~ 
tuacja się pogarszała. Po czter~~h 
przedbiegach wypuszczono n::i prob:: 
bieg australijski i to przekonało komt· 
sJę sędziowską, że tor nie nadaje się. 

Nie pozostało nic innego, jal< przer•. 
wać zawody I odłożyć je do dzisiaj. 
l'llc:-żliwe, że pogoda dopisze i z::iwody, 
będą już miały normalny przebieg .. Wy~ 
n[k'i wczorajsze są utrzymane, tote-z: dz1 
siaj będzie dalszy ciąg programJ, uzu· 
pełnionego szeregiem innych o!egów„ 
Nie jest wykluczone, że odbędz!e się 
też bieg amerykański parami. 

c:rnych) na boisku sportowym w Helenowie, 
przed ~łudniem \ po południu. 

UroC"l.'Y~toścf przed południowe obejmują: 

Wyniki wczorajsze są następujące: 
Po wczoraJszym odpoczynku kolaue wyru· gan'e na jezdnię, które nie dość, że utrudn1a I przedbieg wygrał Kupczak.w czasie 

szą dz1slaj w drogę do Częstochowy. Będtle to zawodnikom walkę na flnlszu, l''ymagającą S ły F ·• k• 
spotkan'e w piłce ręcznej 
defilada nwodników i delegacji Klubowych, 

przemówienia \ wręczen·e odznaczeń· pamiąt
kowych. 

mecz p1łkarsll.i ItTS Wldlew (seniorzy) -
RKS TUR (drużyna z 28 r.) 

Bieg Australijski ~ torze. 

ju IX etap gigantycznego wyści9u „Tour de Po duio wolnej pnestrzeni, ale może również spo 15 sek. przed a gą i orys1ns im. 
Jogne". Następnego dna zobaczymy Ich na uli wodować poważne wypadki. Wystarczy przy.po W li przedbiegu pierwsze m1e jsce 
cach Łodzi. mnleć kraksę Napierały, której przyczyną był r.;esr:-cdziewanie zajął dobrze z;;ipowia· 

w związku z tym stają się aktualne WS'l)'Śf wąski szpaler publiczności przy zbiegu Ulic Na dający się Marchwiński w dob~vm cza. 
kie bolączki, jakie t'.lwarzyszyły z reguły każ rut"wicza i Piotrkowskiej. sie 14 sek., mając za sobą Musiała. 
demu wyściqowi, którego trasa przebiegała Zacholl<anie się publi.cznośd łódzkiej pozo. Rc'wnież w czasie 14 sek. zwyc·e.Ż'Yl 
pn~ ul ce Łodzi. Zachowanie s'ę publiczności stawiało wiele do życzenia, to teź w sobotę 
łódzklej wyrobiło nam opinię naJbardz'ej nie sportowa Łódź powinna zdać swój egzamin ce Bek w trzecim przedbiegu, bijąc Z łat• 

Ol • ·k \l k • zdyscyplinowanego punktu, co swego czasu by lują.co. waścią Grynkiewicza, Sawińskiego i e n. su. e Io hasłem <'o nagonki inspirowane.i przez pe- Za przykład niech nam posłuży ludność PO· Kolskiego. 

ale n·e C~Ce bt1-' .•• WOł\fem. fren'nnowum wne czynniki. w celu J:.V>mlnięda Łodzi przy znan·a, która gremialnle wyległa na ttlice swe Wreszcie Janik W ostatnim pJzedble-
• •" '" i; J planowaniu trasy tegorocznego „Tour de PQ· go miasta, ale rachowała tak wzorowy porzą-

Nle odpow'ada}ą, absolutnie \ITawdzis poqlo- l09ne". dek, że ujęła sobie wszystkich bei wyjątku za gu o pół koła okazał się lepszym od Bo 
ski jakie ostatnio ukazały s 1ę w prasie 0 porzu Kolarze wJadą, szosą, pab anicką t przez pl. Rey wodników. Czy my łodzianie chcemy być gor- ruc"!.a. Czas 15 sek. 
ceniu przez Olejnika sportu pięściarskiego. monta popędzą Piotrkowską i Nowotki na tor sit iW puszczonym na próbę biegu austra 

'O}einlk nadal pozostaje w E;KS l oM.cnte, jak I w Hel:nowie. gdzie m'e~d się ro.eta. Nie wąt· ~rasa z Częstochowy ~o Łodzi będzie nroz- lij"skim na 6 okrążeń toru zwyciężył Gie• 
niemal wszys<'y cz,'Jłowi pięsc'arze tego klubu, pimy, ze wzdtuz tych ultc oraz w samym Hele ma eona dw1>ma lotnymi finiszami. Pierwszy • . 
korzysta J urlopu. 'U(}wie z~romadzą s'ę t:vsiące wtdzów, którzy będzie miał miejsce w RadOIJ?sku. Zwy<:lęzca ranowskf w C'Z~Sle 4.46 •. Drugim był Ga-
Olejn~ wolał zrezygnow.ać x obozu w Ozie. · 1będą witać i dop~ng'Jwać nadjeżdżających za- otrzyma nagrodę wojew?<Iy łódzkego za .prze- brych, a trzecim Sobustak .. 

kant:e, gdyż nie m1ał zamiaru. jak to ok.reślll. wodników. kroczenie gran'c W'ljtwód.ztwa. Drugi flnJ.sz rol Początek dzisiejszych wyścigów o go· 
od9'fYWać roli worka treningowego. Prawd-OJ)'! Mamy Jednak nadzieję, że 1 a kłika dni Io- zegra s'ę między Rzqowem a Rudą Pab. w dzinie 18-ej o ile pogoda dopisze -. -
dobnie, nll tym Ue powstała poqłoiika o wyco- dzianie wykaża wiE){'ej karności, n ź w poprze 

1 
miejscowości Gatka. Nagrodę pre'lydenta mia. dojd I d · I k • B k 

fanlu się jego l ringu, P""Tt:~ona w świat dnich wyściaa<:h. Mamy podstawy wlerząc, że sta zdobedz'e kolarz, który pierwszy uka.źe się ze o c e awego rewanzu e -
przez kapitana sp'lrtowego PZB. tym razem nie powtórzy się karygodne wyle· na terenie ŁodzL ' Kupczak. 
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Be~zka śmiechu L. Każdy wpływ musi być kwitowany 
B•;cht7 lter Papuzi-Ok jeJJt bardzo miłym } Od • bi k.I k d j b~ t h 

8' 'mpalvomym człowiekiem, ale ma jedną wa- wczoraJ ocz asowe w prze s t: .ors wac 
ci ę: nic nie irob1. Colymi <Iniami ~ tedzi pn:}( ,• . . , , . . . . 
b1urlm i myśli o 11i~blaslcich 'migd·afoch.:;.Wlai ,Od * wczoraj, na pods tawie zarządze- n1kow wykonuiących za3ęc1a zawod:hve. 
fo c:e l przed«F"ębiorstwc. fest z rego pov. · nia Min. Skarbu przed s ięb i ors twa prawa lekarzy, lekarzy weterynarii, lekarzy den 
~-ście-li!y. dzące ks i ęgi handlowe i podatkowe po tystów I techników dentystycznyc;h, tel-

- Pe.ni e Papuzi<l.k, d{aczego pan jest taki po winny prowadzić bloczki kasowe unę- czerów, położne, pielę9niarki dypl., ad-
wolny? Chodzi pan Jak żółw, mówi pan ja1ł. dowego nakładu. wokalów notariluszy, obrońców sądo· dwulet-nie dziecko, p isze pan jak paralityk, 
czy .!!ie. m.a u licha tak iej czynności, którą by Kwity z bloczków są do w odem każ- wych, Inżynierów oraz techników. Siocz 
pan n-y:bko wykonywał? dej pozycji wpływ.u gotówk oweg'.) do ki kasowe sprzedawać będą na pods+a-
-• Q.~zem~""Je3L. Ja się Jta przykład bar· kasy przedsiębiorstwa. Oryg inały kwi- wie odpow:ednich de k larncji wł'3§c 'we 

no seyM~ męczę, „ tów kasowych winny być wręcn;'le k! 'en urzędy skarbowe (rewizyjne) po c9n1e 
• • • tom, wpłacającym do kasy prwds;ę- ustafonej przez Min. Skarbu. ~i1n':' bstft.talu jedna z pacjentelt skarży Ilię na bi01stwa, I Nie wystawienie kwitu oraz nie wrę-

- Jak e:ę1t-to powtarzają s/ę te bóle~ Nadto obowiąze k obejmuje: na w:e- czenie go płacącemu - podleqa ~arze 
1"fttr lekarz cł!-0rq. ' nie m . st. Warszawy, Łodzi, Kra k ov1a

11 
pieniężnej do 30 tys. zł., a nadto m'Jże 

·-Tak mniej wlęcef co pięć mlnut.„ Po.zna_ n i.a, Katowic, Bytomia, Chorzowa. spow_odowa.ć uznanie ks'ąg pod:iln 11<a • - 'A CJY długo trwają? GI 
t: ·- .:'\o, tftk! Bar~o długo, Co na}mntef kwa· · iw1c I ·Sosnowca - wszystkich oodat B niepraw i dłowe. 
• G!U! ••• 

• * • 
SPQtyka się dwóch czeladników szewskich. 
- Co dobrego, Józek? - pyta pierwszy. 

lllUlllllllllllllllllllllllllR OGLOSZENIA DROBNE 111nnn1m1rn1m11mm111 

- Ano, jak zwykle pr:y sobocie„. Na,pad 
· lttr 'poci qg .. . 

- Co? ... Co to ma :r.naczyć1 
- Ano, nw;z majster ma poclqg do wódki, 

li r>' '.l fstruwa z.a to na niego nC11pada.„ „ 
* • 

Tl•1 do.ktora przy.s1ed/ pacjent. Doktór zba
dał wi i rzekł: 

lekarze 
DOKTOR GLAZER, po 
wrócił, skórno-wene
rycz,ne 5-8, Andrzeja 
28. 7184 

Dr MARKIEWICZ GU 
STJ.W, weneryczne, 

skórne, Piotrkowska 
109-6, tel. 138-52. 

nos 

- Nic panu nie jest, ale ponieważ jest pan 
wyczerpany, musi pan wyjechać gdzieś na 
Dolny Sjąsk, ' dobrze 11ię odżywiać, octpoczqć, 
:u1iyv.·ać zimnych kąpieli i gr7ać się na sł()>\- Dr LENCZEWSKI. cho
cu.„ Niech pan uwafo na siebie i nie wycho· 
eh.i, qdy pada deszcz, lub gdy jest zimno, a tak 
:f„ gdy jest zbyt slfny upal lub dmie duży 
wi.atr.. .. 

raby kobiece, akusze
ria, przyjmuje 3-7 
Sienkiewicza .51. 7210 

- Rozumiem - odparł zrezygnowany pa· Dr PIESKOW - ner
c/epl - mam wychodzić wtedy, gdy nie ma wowe, wewnętrzne, e-
żarlnej l'Dgody,.. lektrowstrza~v. 3-5 

akąd rtziś póhl7.lemv 
nATR ICAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA 

Zawad zkd 6. 7195 

Dr LrBO ALEKSAN
DER - choroby uszu 
gard.la \ nosa. 8-10 
4-6. Das7yńskieqo fi 
tel. 101-50 6045 

p 
k 
s~ 

IŁKl nozne, koszy
ówk!, siatkówk~ ko
ulki, spodenki gimna 
ycrne, dostarcza: Jao 
ujdak S -ka - Łódź, 
otrkow5ka 83. 

st 
p 
Pi 

s 
n 

7221 

PRZEDAM trzy maszy 
y saneczkowe swetra 

we. Wiadomość tel. 
1 72-97 od 16-20 

7157 
s PRZERAM dwie ma
zyny saneczkowe 8 
amkowe 8x80 i 9x70. 

s 
z 
Wiadomość Pabianice 
(arolewska 34, 7171 1 

UltZĄDZENTE sklepo
we sprzedam, oka1ia 
Pab «micka 20. telefon 
l 72-0L 7164 

k 
MEBlE hnio I dobrze 

upisv. w sklepie: Na
wrO't 41. 6179k 

ZGUBIONO brązowy 
z amszowy pantofel 

z 
c 

dam5ki, na drewnianej 
podeszwie. Ła'Skawy 
nalazca zechce zwró
'. ć za wynagrodzeniem 
Stalina 59, 1>klep dzie 

wiarski. 7214 

REPERACJA maszyn 

UCZER gimnazjum u
dziela korepetycji i 
przygotowuje do ege:a
minów do I i II klasy 
g'mnazjalnej. Oferty 
proszę pod „Uc-r.eń'' 
„Prasa'" Piotrkowska 
55. 71 IO 

do szyda wszelkich sy Nauka 
Lemów, Łódź„ Próchni ---------s 

ka 12. 7226 SZKOŁA samochodo-

ZAGINĘŁA suka w :lk 
Nr rejestracyjny 4930, 
odprowad1iić za wyna
grodzeniem Bartos Wi 
ktor. Żeromskiego 7 
m. 38. 7232 

wo - motocyklowa 
przyjmuje zapisy na 
amatorski kurs do 3 
lipca 1948 r. Łódź, Wól 
czańska 27 6982 

MASZYNOPISANIA.
st enografii, ks'ęgowo
śc i. Kursy Centralnego 
Związku Stenografów 
i Maszynistek . Zapisy 
Kilińsk : ego 50. 7134 

• 
iEW • 11• sma Nr 180 

Rald w S'.eradzo 
Pierwsza im,reza 

m9tocyklowa „hrtyzanta11 

Z o ka z ji otwarcia sezonu motorow e: 
go Kl. Sp . Partyzant w Sieradzu urząd z o 
no ra id rJ4łtocyklowy długości 70 kl:-n. 
Ucze s tnicy raidu wystartowal i z rynku 
w Sieradzu następnie przez Zduńską 
Wolę - Szadek - Roszoszycę i Wa;tę 
drogą okrężną znów przybyli do S iera
dza, gdzie na stadionie sportowym ·#'(
znaczona była meta. 

Na zgłoszonych 25 maszyn wys tarto- ' 
wała 20. a bieg ukończ:rło 19. Należy 
podkreś !ić, że była to pierwsza tego ro 
dza ju impreza na terenie Sieradza, lctó
ry zawdzi ęcza ją sekcji motorowej młoJ 
dego kl L•bu Partyzant, powołanego do 
życ:a M lcdwie w marcu tego roku . 

W kategorii maszyn 125 ccm. pierw· 
sze rrre>jsce przyznano Jurczakowi s. 
Na drugim m iejscu 1.11alazl się SierczaK 
S., a na trzecim Marczak Cz. · 

Znacznie liczniej reprezentowane oy· 
ły maszyny o większym l.itrażu, toteż po 
dajemy sześciu sklasyfikowanych, jako 
najlepszych. Pierwsze miejsce w kate• 
gorii 200 ccm. przypadło Bijakowi J., e 
za nim dalsze zajęli: Mleczek A., Wut
c zak B., Bartos w., Grabicki W. ,i Silnik 
W. Wymienionym zawodnikom wręcza· 
no dyplomy, jal<o nagrody. 

Imprezy bokserskie 
pro'.ektu'e okręg poznański 

Za rząd Po znańskiego OZB poważnie 
myś l i nad podnies ieniem poziomu bok· 
s u w Wielkopolsce. W tym celu projek· 
tuje u rządzan ie co dwa tygodnie w 
więk s zych miastach okręgu zawodów u.I Daszyńskiego 34. 

Dziś i codziennie o godz. 19.15 sztuka Max
well Andersona .. JOA1\1NA Z LOTARYNGII'' 
l! IRENĄ EICHLERÓWNĄ w roli tytułowej. 

TEATR KOMEDll MUZYCZNEJ „LUTNIA" 

DOKTOR REI CHER 
specjalista: weneryn
oe, skórne, płciowe 
!zaburzenia). Połudn:o
wa '26, druqa - siód
ma. 7150k 

s 
KUPIĘ sklep lub pół 
klepu w centrum Piotr 

kowsklej. W'adomość 
Radwańska 59 m. 13. 

7221 

CHLOPCZYKA 3 mi e
sięc,rnego i dziewczyn 
kę 1 mies·ięczną odda 
my. Dzieci zdrowe, 
n iemeldowane I nie
~hrzczone. ~ilińskiego 
105 sklep. 7224 

laofiarowanie 1rac1 

propagandowych reprezntacji Pozna-nia 

ZAMIENIĘ w Łodzi 2 / z zespołem darnego. mi~sta, przy czym 
pokoje z kuchni ą z wy pary byłyby odpowiednio dobrane. 
godami na podobne wl , , . . 

lokale 

. Pi<>trkowska 243. 
Dz..14 i codziennie o godz. 19,15 „ROS'E!-MA

li.lE''-

T~A TR „S V tł P. N A" Traugutta 
Tc ~r ,$\'"RENA" n 'ec1ynny aż do odwo

łan ' al 

1:ratr „OSA'' Zaebodnla 43, tel. lł0-09. 
C'.I go.dz. 19,45 rewlomontat p. t.: ;,W OGRO

DZIE PRZY POGODZIE'". 

TEATR LETNI „BAGATELA'' Piołrkowsli:a !ł4. 
Dziś I codziennie 0 qodzinie 20-ej (koniec 

prz-dst. 22-qa) znakomita komedia Verneuill'a 
pt. „MUSISZ BYC MOJĄ'• 

Ki n a 

Dr KOWALSKI MIE
CZYSLA W. specl11Tist!'I 
skórno • wenerycrne 
1 Maia 3. 4-7 7152 

Dr MIRSKI - 11kusze
ńa, choroby kobiece -
nrzeprowadzil się na 
Plntrkow!lką 14. tele
fon 257-23 7149-k 

Dr. TEMPSl(I specj11.
lista: weneryczne, skór 
ne, włosów, moczo
płciowe. Piotrkowska 
114. 7147k 

ADRIA - „Guwernantka" I lłentvśr. 1 
BAf,TYK - ,.Zaouhione dni". 
BAJKA - „Mężczyźni w jej tyciu'' DENTYSTA WODNIC 
GDYNIA - Kino nie~ne. Na czas remon KI Stanisław,•specfal 

. 
-

tu program Aktualności przeniesiono do ność· korony, mostk 
ki.na „Hel". p<>r-:e·~nowe. Andr?pl 

i 
~ 

7 HEL - „Pięciu Zu:hów"' (dla młodzieży) '11, ie!. 154-12 719 
HEL - „Program Aktualności Kraj. i Zagr, LECZ ZEBOW 

Nr. 19. • . ' ara z 
MUZA _ ż · E ·1 Zol"' nowoczesna oracowola 

" ycie m1 a 1 • • • • „ 7ebów t7tuczny~b. -
POLON1 A. - . Rosanna stedmm ks1ęzyców p· t k k 

8 
· 

715 PRZEDWIOŚNIE - „Płomień Nowego 10 r ows _a __ , ---1 
Orleanu". GABINET dentystvcz -

ROBOTNIK - „Wyspa skarbów" ny Maksymiliana Pre -
ROM.A - „Ostatni Etap" giera ze Lwowa. Spe -
REKORD - „Curie Skłodowska" cjalność nowoczes:i a 

ń 
k 

STYLOWY - „Wieczna Ewa" I orotetyka zębów Goa 
ŚWIT - Timur i Jego Drużyna" ska 26a 7185-
TĘCZA - „Kulisy Wielkiej Rewii" 
TĘCZA - „Belita tańczy" 
TATRY - „Młodość Maksyma" (w ogrodzie) 
WlSŁA - .• CasablanC"a„. 
"Wł..óKNTARZ - „Gasnący Płomień'' 
wnr 'in.i::~ - ,.7„m.1h1onP on'" 
ZACHĘT A - „Rodzina Froment" 

Program radiowy na sobote 
Ciekawsze audve•e 

Akuszerki 

t-
AKUSZERKA WOJTA 
STEWICZ, Abiturfen 
ka Warszawskie! Kl 
nlkl Profe5ora Gromad 
k1eąo. przvJmuje: p, 
morska 43. 668 

·-
7 

l• 

7 

!Cua10 - sorzeda 1 

-
z 

MOTOCYKL - „Zun 
dapp" 600 cm sześć. 
wózkiem. Stan dobr 
Sof'ledam. Piotrkowsk 
292 m. 21. 714 

y. 
a 
2 

" 
n-

„MEBLE wielkopolskie 
mies ' ąc bezkonkure 
cyjny, wielki wybór 
Pomorska 24. 71 

-
27 

SAMOCHOD osobow y 

~ 

KUPIĘ licznik do tak
ówki. Wiadomość Kan 
or~ki. Radwańska 2 
sklt>p\ 7187 

t 
I 

I 
s r 
KUPIĘ 5klep lub pó 
klepu w centrum Piat 

kowskfei. Wiadomość 
Radwańska 59 m. t:t 

„ 

7188 

MOTOCYKL setka -
Sachs do sprzedania 
W'.ad-0mość Łódź, He
' 

I 1 enówek. Łozowa 6 t 
Kw iafknwskieqo. 7237 

DAMSKI, dobry rowe r 
! anio spr?edam. \.Vól
crnńska 224 m. 8 7228 

p 

DO SPRZEDANIA ma 
szyna do szyda gab'n 
towa Singera w stani 
dobrvm. oraz dwa psy 

e 

roczniak wilczura 
dwuletni qryf, Aleksan 
drów, Zqierska ~ti 
Oarodnktwo, 7'n 2 

o MOTOCYKL DKW 20 
cm stan hardzo dobr 
z zapasowvm motorem 
ul. Kiliilskiego 73 m 

V 

32. Konacki . 721 7 

SPRZEDAMY do me k 
) muro\ll'anv (Gałkówek 

wolnv n0k6i. k11chn' 
Plac Woln o ści 6-4 

a. 

719 ~ 

SPRZEDAM m11s~'rn e 
saneczkową 10x80 
śródmiejska 28 m . .4. 

720 6 

y ZAGINĄŁ oies, czarn 
iamnik podpalany. N 
obroży numer rej. 196 
Odprowildzić PiramO'\\ 
~7a 5-10. 711! 

Ta 
5 
'i 
4 

lk PRZYBŁĄKAŁ się wi 
miesąaniec -dobe rma 
S7arv lip-Owa 44. K•,• i 
kowski. 717 

n 
ill 

.~ 

a ZGINAł, pies wilk w 
bi się Reks, proszę od 
prowadzić 7.a wvnagro 
Men iem ul. Wolna 4 
A.damski. 7234 

12.00 Dziennik południowy. 12.25 P'eśni Pio
tra Czajkowskiego. 12.45 Poradnik dla wsi. 
13.00 Koncert orkiestry P, R. w Bydgoszczy. 
13.45 Klaudiusz Debussv IV aud. z cyklu: „Kom 
pozytor Tygodnia", 15.30 „Soełn ' one życzetiia" 
słuchowisko dla dzieci. 16.00 Dziennik popołu 
dniowy. 16.30 Kwadrans lekkiej mueyki forte
p'a,noweL 16.45 „Przy sobocip po robo:le'" 18.00 
Reportaż z wystawy Ziem Odzyskanych. 18.05 
,,Melodie Świata'" 18.40 „Przepowiednia" aud. 
rozrywkow11. Program lokalny 19,30 „Emancv 
pantki" 8 odc. pow. Boleslawa Prusa. 19.45 Z 
życia Rumunii. 20.10 „w:eczór Mickiewiczow
gki". 20.40 ,1Miniatury skrzypcowe". 21.00 
' Dziennik w :eczorny . 22.00 Muzyka taneczna. 
22.45 Pro-gram lokalny. 23.00 Ostatnie w '.ado
mości. 

I_'' 4-ro drzwiowy „Pia ODDAM chłopczyka 3 
w dobrym . stanie. do I mi P~ięcznE>qo na wła
sprzedania. Łódź, Ty- sność. Oferty nod „Jó 
mien!eckieqo 5. (Zapy zef'" .. Prasa" P'otrkow 
tać u portiera). _ 7143 ska 55. 7218 
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POTRZEBUJĘ strycha
rzy, kopaczy na roboty 
akord-0we. Udziałowa 
S 1ólk6. BudowlaM -
ł.odź Al. Kościunki 41 
17-19. 723B 

Gdyni lub orłow : e. ot. Rownoczesnie POZB stara się o zor-
pod „Zamiana". 7207 gan izowanie mistrzostw Polski jun io· 

rów. CwierćlinCJły i pólfinały miałyby 

I. 11.0 1 „ k t si~ odbyć w miastach prowincjonalnych, . 
IP I R al łl•H ~ \"mal'{ 1.as w Poznaniu. 

KIEROWNIK dużego 
eakładu gastronomi cz
nego poszukiwany Kan 
dydaci :i; pełnymi kwa
lfikacjami złożą poda1 

nia z życiorysami do 
dnia 3 lipca pod „Ga
i;tronomia" ,,Prasa"' 
Piotrkowska 55. 7235 

ZAGUBIONO legityma 
cję Zw, Zaw. Artystów 
Scen Polskich Burska
SuJikowska Halina. 
Narutowicza 56. 7231 

ZGUBIONO legityma
cję tramwajową i do
wód osob:sty. Cieślak 
Eugeniusz Łódź, Naru 
t-0wic1.a 79c 7225 

POTRZEBNA ucz:iwa ZGUBIONO kartę reje 
do pracy domowej, ma stracyjną RKU. Pabia
ła rodzina. Piotrkow- nice, Wejman Jao , 
ska 59-30. Wojciechow wieś Teklin. gm. Wi
ski. 7233 dzew pow. Łask. 7223 
MASZYNISTKĘ, dobrą ZGUBIONO kartę reje 
siłę, zatrudni ~arząd stracyjną RKU-Skier
Okręgowy Panstwo- niew'ce, Wielemborek 
wych Nieruchomości Józef wieś Wiskienica 
Ziemsk' ch w ~od~i: gm. Bąków, pow. Ło-
warunki do om6w1en1a, I wlcz. 7220 
Zglos7eni11 ul. Piotr- . 
kawska 10 II piętro Re ZGUBIONO. leg1t)_'1!1a
r p 1 7„„9 cię tramwaiową zoltą 
.ernt ersona ny. -~ Wróblewski Kazimjerz, 
POTRZEBNA . ~tars~a wieś Emilia, gm. Luć
osoba do ~a1ęc1a s1ę mierz, pow. Łódź. 
domem. W1ęckowsk1e- . 

0 30-18 g. 6-8. 7227 Z_GUBTONO, leg1tyma-
q -. cię tramwajową nie-
POTRZEBNA pomoc b ; eską Sikorska Broni 
domowa na letnisko. sława, P'otrkowska 69 . 
Referencje, I-ma „Wik 7213 
tor" Piotrkowska 38, 
skleo frontowy. 7216 
GOSPOSIA potrzehna 
Zq' erska 99 Leszczvń
ska, 7211 

GOSPODYNI do b!"Z
dz·ietneqo małżeństwa 
potrzebna od zaraz 
Piotrkowska 79. Slden 
wełnv jedwabiu. 7209 

POTRZEBNA 11:araz sa 

ZGUBIONO kartę reje 
stracyiną RKU-PabiHn 1 

-::e, Kowalski Stanisław 
wieś Rzeczyca qm. Za 
dzlm, pow. Sieradz. 

7212 
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Wytwórnia 
STEMPLI 
R. S. W. ,,Prasa u 

Łódź, Narutowicza 29 
wykonuje p~ecxątki gumowe 

"Of" 

·ws ze I kiego rodzaju ~ 
modzie1na pracownica 

·domowa świadectwa, 
Andrr.eja 45, m. 5. 

7201 

ZGUBIONO prawo ja7 
dy samochodowej i do 
wód reiestracyjny. - :...-----------------

Poszukiwanie aracv 

Tr7aF!{ Tadeusz Wi l eń
sl{a 56. Znala'lcę pro
sr.e o 7Wrot. 7204 

ZAGUBIONO legity-
EKSPEDIENTKA poszu macię Nr 41 Miecho
kuje pracy. Pracowała wiak Dan.ta. Morwo
w sklepach: spoźyw- wa 10. / 7202 
:zy~ •. g~lanteryjnym i ZAGUBIONO legityma 
re:eżn1ck1~._ Oferty ,pod cję zw. zaw .. tramwa
„Wyk':';ahflk?wana - iową nieb'eską i PPR. 
„Prasa Piotrkowska I Otock11 Apolonia. Ra-
55. 7215 dwańska 9. ·1200 
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